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Przybyło dnia idid : 6.

' MOWY ROK 1856.
Gdy W a m  nicsiem życzenia,
N ie z powodu Imienia,

Lecz z nadejściem dziś N o w eg o  Roku/
W ięc  przyjmijcie je  szczerze 
Czytelnicy, w  ofierze, 1

Mimo licznych juz zyczen natłoku.
*

f *' *
BOG co rządzi losami
I  w sżystk iem i/ ludam i, , _

Niech W a m  zdroje łask  S w oich  o tw iera1 
Lecz hojniejszy w  tym  darze,
Niech Się takim  okaże,

Co trzy m ają  i lubią  K u r je ra l

Szczęść W am  BOŻE Pisarze,
W am  A rtyśc i, M alarze,

Niech w  W as odtąd, iskra zgody płonie.
I niech w  błogiej tej dobie,
Raz podadzą ju ż  sobie

R edaktorzy w szystkich G azet, dłonie.

Szczęść W am  BÓŻE, Dziewice,
Co Anielskie źrenice

W net zw racacie, gdy pragniem pociechy,
I ak Niebios posłanki,
P  d imieniem Kochanki,

O żyw iacie naszych O jcćw  strzechy.
,  _ ■ f *•' ,  . ‘

S-część W am  BOŻE, m ałżeństw a,
N  5 dozoajcie w dow ieństw a,

*• '■ Ale Żyjcie w  jak  najdłuższe la ta;
r  w miłości i zgodzie,
W  lajskrom niejsząj zagrodzie,

Znajdźcie skarby  i bogactw a św iata .
*

* * '
W asze Córy i Syny,
Niechaj rosną ja k  trzciny , 1 _

N a pociechę i Ojcćw i M atek,
I niech w  całym  Narodzie,
W  każdym  niemal zawodzie.

Będą chlubą pałaców  i chatek.
*

* *Niechaj czystość dziewicza 
Jaśniejąca z oblicza,

Głucha będzie na św iatow e zdrady;
A gdy komu z młodzieży 
Z  sercem, ręk ę  powierzy,

Z  polskich m atron, niech czerpie p rzykłady.
*

*  *
Niechaj sta rość  sędziw a,
Będzie czczona, szczęśliw a,

Jak  b y w ała  w  tym  Kraju przed wieki;
A gdy kres je j przeminie,
To w  ostatniej godzinie,

Niech je j zamknie dłoń bratn ia  pow ieki.
* *

Niech z każdego zagonu,
I złotego zeń plonu,

W ciąż się cieszą poczciwe ziemiany;
A zaś burzy i gradu,
Niech nie u jrzą  i śladu

Nasze niwy i ojczyste łany .
*

n  *  *Gdy ju ż  wzrośnie nam ro la ,
Niech przepadnie niedola _

Naszych biednych w  CHRYSTUSIE współbraci;

A tak hojność M agnata,
Jak  w spółczucie ich b ra ta ,  ,

Niech im gorycz i troski opłaci.
* J  L/  f

' 4  * * i j
My zaś szczęści nawzajem ,
I z W a r sz a w ą ,  i K rajem ,

Złożym  Niebu dziękczynienia szczerze.
A szlachetne te  czyny,
I pomyślne nowiny,

‘ Głosić będziem na nowo w  K u r  je r z e .
■ '

„ Y ^ P r z e z  Rozporządzenia Kommisji Rządo: i W ładz Oddzielnych, 
^ w  W ydziale Kommis: Rząd: Spraw iedliw ości, m ianow ani: P isarz  

Sądu Pol: Popraw : W ydz: Labels:, M ichał W ro ń sk i, p. o. A s- 
sesora tegoż Sądu, i S ek re tarz  w  Biurze P rokura to ra  Krolews. 
przy  Sądzie Krymin: Guber: Lubelar, Ant: K obyłeck i, p. o. J- 
sarza Sądu Poli: Popraw : W ydz: Lubelskiego. —  W  W ydziale 
Kommissji Rząd: Przychodów  i Skarbu, m ianow ani: S tarszy  M -  
cer D rukarni ozarbo: Adam O lszew ski, p. o. Zaw iadow cy te jte  
D rukarni; Sek re tarz  Leśny w  W ydz: Dóbr i Lasów  Kommis: 
P rzycho: i S kar:, Alexan: Z a w is to w sk i, p. o. Nadlesnego Le­
śn ic tw a Kozienice; A djunkt Leśny w  tym że W ydz: F lor: i a a o -  
w sk i, p. o. Nadleśuiczego Leśnic: Koło; b. Nadleśny Igo: f e i e n  
c e w ic z , p. o. Nadleśniczego Leśnic: N ow a-A lexapdrja; S ek re ta rl 
L eśny w  Rządzie Guber: P łoc:, Ign: W y so ck i, p. o. Nadleśnicze­
go Leśnic: W łocław ek; Podleśny w Leśnic: W ^ z k d w  A fexand .r 
W a silew sk i,  p. o. Sekretarza Leśnego w  W ydz: ,D6br ™ . 7  
w  Kommis: Rząd: P rzyęh: i Skarbu; Podleśny w  Leśnic: Suw ałki, 
F ranc: M rozow sk i, p. o. Adjunkta L e ś n e g o  w tymże W ydziale, 
Podleśny w Leśnic:. Krzepice, W oje: L e p p e r t,  p. o. S?k r*la r*a 
Leśnego w  Rządzie Guber: P łoc:; Podleśny w 
Józ: N o w a k o w sk i, p. o. Rachmistrza Leśnego w  Rządzie L u D tr  
Augustow s:; Podleśni B iurow i: F raac: Z ubr, p. o. Podleśnego 
Strażow ego w  Leśnictw ie Olkusz; Ale.xan: f ty c h te r  p. o. Podle­
śnego S trażow ego w Leśnic: Kozienice; Jan B orunskt, p. o. I odle 
śnego S trażow ego w  Leśnic: Chlewiski; Felix K a m o c k t ,p. o. 
Podleśnego S trażow ego w Leśnic: Lubochnia; Hen: R ybińsk i,, p. _ 
o Podleśnego Strażow ego w  Leśnic: Chlewiski; E d w ard  Jel - 
ck i, p .o . Podleśnego Strażow ego w Leśnictwie W yszków , i Ani- 
W ło c ze w sk i,  p. o. Podleśnego S trażow ego w Leśnic: Suw ałki, 
P rak tykanci Leśni: Teodor Jeln icki, p. o. Podleśnego Biurowego 
w  Leśnictwie Olsztyn; Karol B iezyń sk i, p .o . Podleśoego Biuro­
w ego w Leśnictwie Szydłów ; Romuald S z w a r tz ,  p. o. Podleśnego 
Biurowego w  Leśnic: Chełm; W aleń: L ip iń sk i, p. o. Podleśnego 
Biurowego w  Leśnic: Łuków ; Jul: Z w ierk o w sk i, p. o. Podleśne­
go Biurowego w  Leśnic: Iłża; W incen: t z a p l ic k i ,  p . o. Podle­
śnego Biurowego w Leśnic: Radzice; F elix  U rban ow icz, p- o. 
Podleśnego Biurowego w  Leśnic: Ł azów , i Józ: H erm an ow ski, p.̂  
o. Podleśnego Biurowego w  Leśnictwie Hańcza. —  Przeniesieni r 
dla dobra służby : Nadleśniczy Leśnic: Lubochnia, Radca Honor 
Karol W o jc zy ń sk i, na p. o. Nadleśniczego Leśnictw a Łaznow; 
Nadleśniczy Leśnictw a W łocław ek , W alerjan  D ow iakow sk i, na 
p. o Nadlesnego Leśnic: Lubochnia; Nadleśniczy Leśnic: N ow a- 
A lexandrja, S ek re tarz  Prow ioc: Tomasz K on drack i, na p .o . 
Nadleśniczego Leśnic: Gidle; Nadleśniczy Leśnic: Pilw iszki, K«dę» 
Honoro: .lakób Ś w ią tk o w sk i, na p. o. Nadlesnego Leśnic: Punsz, 
Nadleśniczy Leśuic: Koło, S ekretarz  Kolleg: Ant: h o ta rsk i, 
p. o. N adleśniczego,Leśnic: Pilw iszki; Podleśny S trażow y w 
śnictw ie Pom orze, S ek re tarz  Kolleg: Benedykt / W o f ,  nai 
Podleśnego S trażow ego, w Leśnic: P ilw iszki, VP "^ le/ Ł 0 S tra ­
w y  w  Leśnic: P ilw iszki, Józ Ż yliń sk i, na p .o .  P odle*“e# arsM _ 
łow ego w  Leśnic: Pomorze.—  W  Okręgu Naukowym ^
w skim , mianowani: Studenci Głównego Insty tu tu  ^ WT0-
go w S t. P etersborgu, P.eusjonarze K rólestw a Po «•, ( K u rch a -
r y n ,  Nauczycielem w  Szkole Pow: w W ieluniu, »«*■ 
n o w ic z , Nauczycielem w  Szkole Pow: w  aw



Przez  Dyp lom C e s a r s k i ,  z  d. 13go Listopada,  G u be r ­
na to r  Wo je n n y  m. Symferopola  i Gube rna to r  Cywi lny 
Tau ryck i ,  z Orszaku  J E G O  C ESA R SK IE J  MOŚCI  Je- 
ne r a ł -Ma jo r  Hr ab i a  A dlerberg  2gi ,  N a j m i ł o ś c i w i e j  
mi ano wan y  zosla,ł Kawa ler em CESARSKIEGO i KRÓLE­
WSKIEGO Orde ru  Śgo S t a n i s ł a w a  k l :  l e j .

Rada  Admini s t r acy jna  zatwierdzi ła zapis rs:  150,  oa 
uposażeni e Kościoła paraf jalnego S topn ickiego , przez 
J ana -Kant ego  W o ja szk itw ic za  uczyniony.

Pos t anowieni ami  Xięcia N a m i e s t n i k a  Króles twa z d. 
26  Listop:  1816 r .  i z d. 25  Listop:  1817,  wydzielone 
zostały fundusze na pożyczki  budowlane w m .W a r s z a ­
w ie. Przy pomocy tych pożyczek,  tak z kapi t ału  przez 
S ka r b  Króles twa  awansowanego ,  jako też z funduszu 
mie j sk i ego  udzielanego,  wznies iono w W arszaw ie ,  no­
wych  domów,  po rok 1853,  wedle p lanów przez Rząd 
za twierdzonych 465 .  Dalsze pożyczki z r oku  1854 po­
s łużyły  na zapomogi  dla dziesięciu właścici t l i  do­
mów,  z k tó rych czterech właściciel i  ot rzymal i  zape­
w n io ne  z po rządku  lat  przypadł e dopłaty,  na  domy w la ­
tach zeszłych wybudowane ,  inni  zaś  6eiu wystawil i  no ­
wych f ron towych  2-pi ęt rowych domów 6. W ogóle po 
koniec  1854 r . , l i czba  domów za pomocą pożyczek wznie­
s i onych ,  wyLOsi 4 7 1; a rezul tat  ten okazuje zarazem n o ­
wy dowód dobrodziejs tw,  przez wzmiankowaue  pożycz­
ki  budowlane  zapewnionych ,  które  na pcdstawie s t ano ­
wiących one postanowień Rządu,  w ia t ach  nas t ępnych,  
p rog resy jo i e  powiększać się będą.

J W .  Marszałek Szlachty Gub :  W a rsza w sk ie j  H r :  Se­
w e ry n  U rushi, powróc i ł  z G ranicy.

J W .  Anna  z X żą t  Radziwi ł łów Hr :  R a czyń ska , Ma ł ­
żonka Rzeczywistego Radcy Ta jnego  P rusk iego , wy ­
jecha ła  do B erlina .

J W .  Rzeczywisty Radca Stanu W askow , Naczelnik 
mil icj i  K osłrom skiej Gubęrnj i .  Kawa le r  Orderów Śgo 
S t a n i s ł a w a  kl: I  i Śgo W ł o d z i m i e r z a  kl: III,  przeży­
wszy lat 67 ,  w d. 27  z. m.  życie zakończył .  Zwłoki  je­
no przewiezione zostały w dniu onegdajszym o godz: 5ej  
z  południ a  z domu Nr  1740,  do Katedry NN. TRÓ JC Y;  
z kąd  po odprawien iu  Nabożeństwa,  wczoraj  o godz. 12 
w po łudn i e  p r zep rowadzone zostały c a s m ę t a r s  W olski, 
dla złożenie icb na wieczny spoczynek.

Tomasz  S la w ic z ,  Urzędnik Banku Polskiego, po 
długiej  i ciężkiej  chorobi e,  wczoraj  życie zakończył .  
S t r o s k a n e  Siostry z Rodzeństwem,  zapraszają Kol legów,  
P rzyj ac iół  i Zna jomych  na expor t ec ję  zwłok  jego,  dnia  
3go b. m.  o godz: 4ej popo łud n iu ,  z Kapl icy W .  R e ­
fo rm a tów , ua smętarz  P ow ązkow sk i.

Wczora j  na smętarzu P ow ązkow skim , pochowano  
zwłoki  ś. p.  Wincen:  Som m era, Kupca i Obywatela  m.  
W a rsza w y ,  zmar łego  w 73  roku  tycia .

Chwi l a  przejścia z doczesności  do w i e c z n o ś c i ,  zry­
wa j ąc  wszelkie z iemskie  s t osunki ,  otwiera nam szczę­
ś c i e  przez samego Z B A W IC IE L A  zapewoione w s ło­
w a c h :  »Oto ja posy ł am Anioła  mego,  przed obliczem 
twoim,  a  który  zgotuje drogę tw ą  przed tobą.”  (Sgo 
M a t e u s z a  Roz: XI).  J e d n a k o w o ż  każda śmierć ,  ka ­
żdy ubytek bl iźnich,  każde zmniejszenie się kółka  towa- 
n y s k i e g o ,  oepełoi a  serca  nasze żalem, boleścią,  która  
tecn większa,  im  wyższemi,  świetniej szemi  zaletami ser­
ca i duszy,  o b d a r z o n ą  była osoba,  stosunki  z i e m s k i e  
zrywająca .  T a k i  to właśni e smutek,  t aka  bo le sc .  do­

tknęł a wszystkich,  co znali ś. p. Ssmue lę  z T  aegerow 
S ta szew ską ,  k tóra  niezaprzeczenie należała,  da szczu­
płej  tych ostatnich liczby; a która  w 22ej  wiośnie "»cia,  
po k i lkogodzinnych c ie rpieni ach ,  w czasie panującej  
epidt roj i ,  w BOGU zasnęła! Ona  to w niemów : iwie, |  
ut raciwszy Ojca, wychowana na ł oni e maci erzyńskie  o, 
w zasadach i przymiotach,  jakie tylko mi łość cootl  iw»j 
Matki ,  zaszczepić i wpoić zdolna w sercu  dz i ec i ęca ,  
z post ępem wieko,  coraz-świetniej  wpoś ród  spo ł ec zeń ­
stwa,  jaśniała post ępkami  i cnotami ,  żywot  wie za y t 
zaskarbić  zdolnemi.  Każdy jej czyn,  napię tnowany fni- 
ł c ś c ią  bliźuiego,  w miarę  możności  potrzeby,  sta wat 'ę 
r a t unki em mater j aloym lub dusznym otaczający u * ą ,  
akażde Jej s ł owo tchnęło R e l i g i ą  i p rawdz iwą m łośedą 
BOGA! W szczupłym zakresie domowego p życia,  
spełni ł a  wszystkie obowiązki  praw ej Chrześcijanki, i ór 
ki, Obywatelki  i Sąsiadki ,  a idąc za koleją powoła 
ludzkiego,  zaledwo przed czterdziestu dniami ,  zaprz 
s ięgła obowiązki  Małżeńskie  , aliści wyroki  N'ebii
świetniejsze przygotowały Jej życie  życie czole!
Dnia 27go Sierpnia  b. r. ,  t am się przebrała ,  zc v i a- 
j ąc  nietylko pegrążonego  w nieutulonym stoutk M.z a, 
M a t i ę  i Fami l ję ,  których przez ciąg życia, prs  dzif \  
była  r ozkoszą ,  ale każdego z Przyjaciół ,  i Zuajoroy 
nawet, . . . .  bo dla szczęścia bliźnich,  życie swe pośw ę- 
cała.  O dowodzie też poszanowania  i wdzięczności ,  ja 
kie  dla cnót  Jej zachowano,  świadczył  l icznie zebra ny 
i g ł ębokim smutki em przejęty Orszak pogrzebowy,  przy 
wyprowadzeniu Jej zwłok z Ł ącka , na  miejsce wieczne­
go spoczynku.  W chwil i  bowiem ostatecznego rozdzia­
ł u ,  potajemne ł kani a ,  w rzewny i powszechny plac* się* 
zamieni ł y.  Łzami  sk rop iouo  Jej  t r umnę ,  łzami  g rób  
na pe łn io n o ,  a westchni enia  wdzięczności ,  te jedyne 
cnót  świadki ,  rozległy się wśród sklepienia Niebios,  o 
pokój  dla duszy ś. p. Sam ueli.—  W d. 9ym Peździer:  r. z., 
widziel iśmy znowu ten uroczy ob raz ,  widziel iśmy 
w Kościele paraf ja l nym miasta Gombina, zebrane na  
Nabożeństwo żałobne za Jej duszę ,  g rooo  Przyjaciół ;  
widziel iśmy,  ile s t rata tej cnotl iwej  kobiety,  wycisnęła 
łez smutku ,  przyjaźni  i wdzięczności! Szczęśl iwy, kto 
tyle mi łych i drogich s ercom,  zostawia po sobie pamią ­
tek; szczęśl iwszy  kto jak Ona,  usypia snem wybra ­
nych! —  An:  B  .

Niedawno,  bo zaledwie ki lka tygodni ,  s ł yszehsmy 
te szczytne s ł owa,  z ust  ze wszech m i s r  szacownych dla 
0 8 s; że nie dość jest  kochać tych co nas kochają ,  ale 
doskonałośc ią  jes t  większą,  kochać tych nawet ,  co na s  
nienawidzą,  i kiedy s taral i śmy się korzystać j ak  za ­
wsze z tej wzniosłej  nauki ,  j ak  g rom  dochodzi  uas  
smu tna wieść, że właśni e ten uwielbiany Nauczyciel ,  
porzuca tych co go z t a k ą  czcią kochali ,  uwielbial i  n a ­
wet,  i nie chce spojrzeć na łzy co obecnie zalewają 
oczy szukające go tu napróżoo,  gdzie lat  ki lka widzieć 
i słyszeć go nauczającego miel i śmy prawdziwie  aniel ­
sk ą  pociechę.  Czy nie wiedział,  że go tak uwielbi amy? 
bo nie śmiem go obwiniać,  aby sobie wprost  przeci­
wnie  post ąpi ł  z koebającemi go. Szczęśliwi ci, któ­
rych  wybra ł ;  nam tylko wspomnien i e  pozostanie na 
zawsze aby rów n ie  i w jego sercu pamięć o nas nie 
wygasłe.  R . P. S . A .—  Przyt em załączam kop:  30  na 
świat ło  przed statuą MATKI  BOZ&IEJ  przed Kościo­
ł em XX.  K apucynów .
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Ponieważ kwestujące Damy oiezsstały L. C. w domu, 
przeto teoże n a d e s ł a ł  do R e d a k c j i  K u r jera  rs. 2  na ko­
rzyść ubogich. (Kwota rzeczona złożouą została na rę- 
ca kwestirki Y Hgo rewiru JW. T ekli z Xiążąt Dmc*  
kich-Lubeckich Hrabiny W o d z ick ie j .

Znowu w jednym z dzienników W łosk ich ,  mianowi­
c ie :  Ossercatore  Dalmato,  spotykamy się z 
W a r s z a w ia n k i ,  Panny Matyldy P łu do w sk ie j ,  jako 
Prima-donuy W ło sk ie j  Opery. Dziennik ten unosząc 
się nad pięknym tej śpiewaczki talentem, jakim me  
przestaje się odznaczać, występując w uajpierwszycb  
operach, zasypuje ją pochwałami, oddając jej spraw'e‘ 
dliwość i jako Śpiewaczce i Artystce. Panna Płoao-  
w k a  występowała w tych czasach w Z a r a  (w D a lm a ­
cji) ,  w Operze R oberto  D evreu x ,  i oto słowa recen­
zenta o tem wystąpieniu: » P r im a  don n a  asso lu ta  
P ło d o w sk a ,  jest ta śpiewaczka skończona; słuszne tez 
odbierała oklaski, i wielce się podobała. Rondo  i Scher-  
t o  wykonawszy po mistrzowsku, dowiodła, że jest go ­
dną uczennicą Professors L a m p er t i; obok tego, łączy  
ona z pięknym głosem, postawę szlachetuą i pełną na- 
turaluei akcji.” . . w

W miejsce rozsyłania b i l e tó w  z powinszowaniem N o­
wego Roku, następujące JJ W W i W W Osoby z ozy y 
w Redakcji K u r je ra  ofiary, na różne dobroczynne cele .
Dla Warsz: Tow: Dobr: dla Starców i ka ek : Radca la ]  
ny Senator D m itr ie w  n .  5; Fr: P aso łow sk ,  b. Szef
Ront ro i l i  w N. I. O. rs. 1; Ludwik L  » rs. 1; Radca
Tainy Senator B o rak ow sk i  i  Małżonką rs. 3; SzamDe- 
lan P latonom  z Małżonką rs. 3; Stao: R r:  O strow sk i  
z Małżonką rs. 3; Ludwik K. Malhomme  z Zoną i Lor­
ką  rs. 2; Dr Antoni P ileck i  rs. 3; Xiązę ¥ e h x  O gińsk i  
rs .3 ;  Karol Z e jd łe r  wraz z Małżonką rs. 1;
Handlowy Herman E p s te in  z Małżonką rs. 5; Xięzna  
Alexandra R a d z i w i ł ł o w a  rs. 3; Alexander A d am o w sk t  
z Małżonką rs. 1, jako początek do składki, zeby ciz a- 
lecy i matki z dziećmi, nie żebrali na ulicach miasta.
Dla Sierot przy temże Towarzystwie: 'N i.Zacharktewt-  
czow a ,  Wdowa po Rz: R. Stauo, rs. 3; T .  ‘
żonką rs. 2; Alexander R a w i c z  rs. 5; Jósef R a w ic z  
rs. 3 .—  Ra obiady pięc io  g ro s zo w e  przy temze i  owa- 
rzystwie: Izabella Hrabina S ta r z y ń s k a  rs. 3; Justy­
nian K ó rn ick i  rs. 3 -  Na Zupę R u m f o r d z k ą : Rad'« 
Dworu Michał E y d r y g ie w i c z  rs. 3; Tomasz Hrab 
Ł u b ień sk i  wraz z Małżonką rs. 3. ; Do dyapo y
Tow: Dobroczyn:, Rz: Radca SUun S w id e r s k .  ^  ó, 
Xawery K a n ie w sk i ,  Professor Malarstwa w Szkole  
Sztuk Pięknych rs. 1; Jeoerał-Major Garbunow  l s  y, 
rs. 3, i na drzewo dla ubogich rs. 3, a to z powodu, iz 
kwestująca na N a l e w k a c h D a w ,  nie znalazła, go w ao 
mu; F e l ix  W o łow sk i  z Małżonką rs. 3; Doktór Natan  
son  Ludwik wraz z Małżonką rsr. 3; Władys ««  
szec k i  wraz z Małżonką rs. 3; Kasztelanowa Justyna 
R u lik o w s k a  rs. 1 kop. 50; Atanazy Hrabia 
rs. 1 ko. 45; Jenerał K osseck i  rs. 3 . —  Dla ^ s t y  - 
cji Jałmużniczej przy Kościele Wielebnych  
m e n te k : Radca Tajny Ł ęsk i  rs. 5; Jau-Nepę: i A ‘" e‘a 
L eszc zyń scy  rs. I  k. 50; Alexao: Hauke  z Zoną rs. z ,  

A d a m o w ic z  rs. I; Barbara Mostoska  rs. 3; Radca 
5 » o r u  M ich a łE y d r y g ie w i c z  pół-imperjałs wzloeM- 

dokończenie Kościoła w Mokotowie:  leot -Adj .  - 
Wraz z Małż: rs. 3; Senator P a n sh a w e  i  M ałzonsą

r* 3- A lex in - i Barbara B u d iy k s a y  rs. 2  — Dla W a r s z a -  r s .3, A lex m . i oa  « Artystów: Jan S r a o n  rs.
w s k te g o T o w :  rodupaaiy>.u "  i » M«ł-
2- Fuoenius* Hr: Z a łu sk i  rs. i ;  Teofil P u kier  z Mar 
żonka rs 2  -  Na korzyść Instytutów Dobroczynnych,  
żouKą rs. i .  „ „ n u  i w  Alexaudry P et row  : Kon-

L“'a .
sław i Andrzej G arb iń scy  rs. 3. p f f „tałek Śgo
R ocba: Jan J m i z i ł ł  z Z m ą  rs. . • rg 3 .
W incbntego d Paulo:  Karol 1 Józefa W ,. £
Idalja z Sobańskich P la te ro w a  rsr 5; Amelia Ł  
b ień ska  rs. 3; Marszałkowa

5 S ? r ^ ;  H r S t w Ó T  rs; 3  - D l a  domu OpiekiŚ ' ^ l i S ^ o  l
B o g i  ,  M . l i o o H  rs. 3; Ł .r o l  M f * '
rs 1; Karol Thiem* Mecenas rs. 4; Doktor flatting**
dukata z ł o t e m . - D l a  szk£łpar.fjąlnych 1 przy, Roś
E w a n g e l ic k o -A u g s b u r g s k im : Juljusz K w e jse r ,  rs 3 .
—  Na Zupę rozdawaną dla biednych na T a m ce .  Lewo  
oka  rs. 2; Dr Karol D u barle  z Małżonką rs. 3, August  
Hr. Z a m o y sk i  z małżouitą rs. 3  —  Na .  0 .
sty zbieranej przez J W. Wandaliuowę O
piek nnkę- War: To: Dobr:, S i lw iau  J ak u bo w sk i  ra .3 .
—  Badca Dworu F iorentini,  rs. 1 na światło przeU st 
tuą MATKI BOZKIEJ przed Kościołem X X , R e fo r ­
m a tó w  i rs. 1 na światło przed statuą MATKI BOZ- 
RIEJ Drzed Kościołem X X . K a pu cyn ów ;  Pułkow nik

P .. 1 n : P n U ow nik  Adf^wowtęzW o g a k  1  Małżonką rs. 2, 1 F uu ow m *. • 
kop- 50 , ua powyżze światło przed Kościołem X  • 

H l o r m a t i w .  -  D l .  I .r t l ta ta  monliM*

Lesser  z Małzooką rs. 3 —  U  a  wuow  
wsparcie: R -:R .  Stanu, Członek Saoatu 
wraz z Małżonką rs. 5, z tych d l a  wdowy Wolskie)  rs.
2 ,  dla Z a c h a rsk ie j  rs. 1, dU Godh  rs. 1, .
rs. 1; Auna D om ańska  z familją, rs 1 dla S a L ń jk te ] .  
Pułkow nik  P o w a l o - S i w “j k a w t k t  z Małzouką rs. - 
5 0  dla Z ach a rsk ie j ;  M rjaHrabina  
dżina rs. 2  dla chorej Wolskiej;  Szambeisn K u e z y ń t n  IZ z M a ł ż o n k ą  rs. 5, z tych: dla Z aoharsk ie j^r - I ,  
d h T y s z k o w e j  rs. 1, dla Frt:  rs. 1, dla Kęp. r • ,. 
G odlew sk ie j  vs. 1; Henryk . Jadwiga t  Hr. I m sH ch  
S te ccy ,  pół-imperjała złotem, tu jest. d l a . 
Karoliny K r:  z pod Ł a b ę d z ia  rs. 1, dla Chm ielew skie)  
przy ulicy X iq i ę c e j  rs. 1, dla K ęd z iersk ie )  r s . t ,  
O lszew sk ie j  rs. 1; Marja,T<sressa PorfosAa rs. 2, y 
rs. I dla Wolskiej ,  i rs. 1 dla Marjwony 
Ignacy N os ar ze w  1 k i  rs. 2  d l a M a k a r o w e | S z « ę z ^ * « ^  
z dziećmi kalekami przy ulicy W ilcze j;  Rz. R. 
K w ia tk o w sk i  z Małżonką rs. 3  dla 4 . które 
na miejscu to k wota doręczoną zostałs; 'L J
Ł a z a r e w  S ta n is zc z e w  kop: 75  dla ZaC^ *  iej- VI- 
S a r n o w s k i  t  Małżonką rs 2  d ^ cho^ ^ a J ? ;  Żo- 
ryka P s a r s k a  rs. 1 dla Z a ch a rsk ie j ,  S. A y fg j  
„ ą  rs. 3, z tych rs. 1 dla Godl^ cs l dla Rad.
dla S u liń sk ie j;  Cenylja W y s te k te r sk a ,  W d o w a  p t ^  
cy  Stanu rs. 3, ztycb rs. Ii dla n?at^ I ‘r"ł®)Sr^ zydsA r 0 ;  
S r  136  na ZŻMna/a, rs. 1 dla kslski Soba1is&a
i rs. I dla starca kaleki *S2*f.flr,2» ; jeressa
rs 3  d la  w d o w y  S ulikow skie j;  M J

(*)
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ska  rs . 3, z przeznaczeniem : rs . 2  dla ociem niałego  J ó ­
zefa Zadęckiego, a rs. I dla biednej wdowy Makarowej 
Szulczew skiej przy ulicy W ilczei; Nikazy Kulikowski 
z Z o n ą  rs. 1, i Ju l jan  Heppen i  Z on ą  rs. 1, dla wdowy 
T e k l i  M oraw skiej.—  H e n ry k  H r :  R zew uski  rs . 2 dla 
K lasz toru  X X .  Augustjanów .

D nia 2go  b. m .,  rozpoczyna się p o b ó r :  a) w Rassśe 
Dochodów Skarbowych', p ierwszych ra t  za ro k  1856, 
ofiary, dzierżawy z domów  skonfiskow anych , zw ro tu  
pożyczki za cynk, oraz subsidium  charitaticum  za ten­
że rok ;  b) w Kassie Główne) Ekonomicznej M iasta : 
czyuszów z g run tów  w Pradze  po łożonych za rok  1856, 
tudzież p ierwszych ra t  za tenże rok  k anonów  z rea ln o ­
ści m ie jsk ich  i jatek rzeźniczych, czynszu z g run tów  
Saskie j Kępy, o raz  prow izji od kap ita łów  m iejskich  i 
p ro cen tów  od pożyczek budow lanych; o) w Kassie Po­
borowej Pom ocniczej: opłaty k an o n u  od zarobkow ań 
za ro k  1856, oraz pierwszych ra t  za tenże rok  o p ła t  
s z ł r w a r k u  zwyczajnego i ko m in ow ej .

W arszaw skie Towarzystwo Dobroczynności.—  P o ­
dając do w iadomości publicznej, że taxa  chleba pytlo­
wego przez T ow arzystw o  dla b ie d u jc h  i n iezam ożnych 
m ieszkańców  no. W arszaw y  w yoiekanego, us tanow ioną  
od 2 0  G ru dn ia  (1 Stycznia} do 8/ i s  Stycznia 1856  r., po 
kop: 8r: 1 niżej taxy przez M agistrat m. W arszaw y  o- 
zoaczonej,  za fu o t  chleba pytlowego; T ow arzystw o ma 
h o n o r  zawiadomić, że sprzedaż rzeczonego chleba jak  
dotąd, i nadal dope łn ian ą  będzie w 4cb następnych 
p u n k ta c h :  l i  w gm achu  W arsz: T ow : Dobroczynności 
p rzy  ulicy Bednarskiej; 2) w Sali O ch ron y  N° 1 przy 
ulicy Nowe-Mioslo; 3) w Zakładzie S ie ro t przy ulicy 
Nowy-Swiat; 4) w Sali O ebrouy  K ° 2  przy ulicy Ogro­
do w ej.—  Prezes A dm inistracji  Ogólnej, Sew eryn  H r: 
U ruski. C złonek Sekre ta rz ,  Gebhardt.

Siezbyt daw no w W arszawie, wyszła prześliczna i
m ilu tka  polka ,  uotabeoe do tańca; p.D. Sen po balu,
u ap isau a  przez au to ra  wielu bardzo tego rodzaju u tw o ­
ró w , to jes t P. T eodora  H ertza , i ofiarowana P an n ie  
E m i l j i  Staszew skiej. O w óżp o lka  owa ozdobiona zosta­
ła  ryc iną ,  w yobrażającą dziewicę, śn iącą  po balu, i o to­
czoną z jednej strony jej A n io łem  Stróżem , a z drugiej 
podszeptującym  jej do ucha szatanem. Dla czego zaś 
w sp o m iu am y  o tem, ła tw o odgadnąć, bo wczoraj s ta ro ­
daw nym  zwyczajem obchodzono dzień Sylwestrowski, 
czyli koniec  s tarego i początek Nowego Roku, już za­
baw am i w rodz iunem  kó łk u ,  już liczoiejszemi wśród 
gw aru  i ogólnego t łum u  zebraniam i, a z pomiędzy tych 
i balem w Resursie Kupieckiej. Nie wchodzimy w to, 
w  jak ich  po tych zabawach m arzeniach, pogrążone  zo­
stały  p iękne  nasze Czytelniczki, ale nie bez tego, ażeby 
ob ok  opiekuńczego  i n ieodstępującego nigdy icb A nio ła  
S tróża , nie okazał się k tóś  jeszcze inny, na boku, w da­
li ,  a jakoś  zakraw ający  na o w ą  postać w poloe P. Her­
tza ,  zwłaszcza że jej p iękne h a rm o n ijn e  tony, rozlegały  
się i wczoraj,  w chwili balu w Resursie, i zapewne uie 
w jednej g łówce, brzm iały  noc ca łą .  A piękny  leż za­
p raw dę ,  chociaż może tylko nieco m oiej jak zwykle li- 

zny, by ł  ów bal wczorajszy i tem korzystn ie j ,  obok 
tych wszystkich ulepszeń, jakie  w tym gm achu  poczy­
niono , odbijał.  M ów iąc  bowiem prawdę, nie  żal dziś 
zajrzeć w m u ry  Resursy; gdzie od przedsionka oszklo­
nego  i ogrzanego dla służby, aż do sali balowej na l m

piętrze, wszystko m ożna powiedzieć przekształcono do 
gru n tu ;  a czyte lnię, jadaloię, i tyle innych mających 
swe oddzielne przeznaczenie koroust, um iano  tak ko­
rzystn ie  i tra fn ie  urządzić, że dziś w nętrze  gm achu, 
przedstawia jakby jed n ą  h a rm o n ijn ą  całość, ku ogólne­
m u zadowoleniu i wygodzie towarzystwa tejże R esursy . 
W szystk ie  te zatem ulepszenia i dogodności, k tó re  m ó ­
wiąc naw iasem , zawdzięczyć należy obecnem u komite- , 
towi, przedstawiły się w podwójnym w dniu  wczoraj­
szym blasku, kiedy w spania łe  i ozdobne kom naty  rzę- 
s is tem  z powodu balu zajaśniały światłem . D ługi z e r o ­
tycznych krzew ów  ustawiony szpaler, w iódł po w scho­
dach do kom nat ,  w których przyjmow ali zaraz n podwoi 
goszczących, D y rek to r  i Członkowie komitetu, a n a ­
s tępn ie  w itały  ich Gospodynie balu, to je s t :  J J W W .  
H ra b in a  A ugustowa Potocka, Maurycowa Potocka, 
K oustao tow a Branicka. A nns  Szamota , i M ałżonka  
D y rek to ra  Ludw ikow a Ha/pert. O koło  lOej, liczne już 
g ro n o  znakomitych Osób wraz z Członkam i Resursy i 
ich rodzinam i zapełn iły  salę balową, a Szturm  z sw oją  
ko m pao ją ,  dał hasło  do tanów, k tóre  rozpoczęte zostały 
walcem! Za tymże walcem  posypały się iune  tańce , 
jako  t o :  kontredanse , polki i dzielne m azury, ow i 
ożywiciele wszystkich zabaw i balów, w których m ło ­
dzież płci obiej chętoy udział przyjęła. W chw ili 
zbś gdy uderzyła dw unasta  godzina, zwiastując skon  
starego, a zabłyśnięcie  Nowego Roku , wzięto za kieli­
chy, i spe łn ia jąc  takowe, z a m i e n i o n o  z sob ą  najszczer­
sze życzenia, k tóre  p onow iono  także przy wieczerzy*
I znowu zaw irow ały  tańcujące koła ,  a p iękne i św ie­
tne, gustow ne i sk ro m ne , a tak po łyskujące  sw oją  bar-  
w istością ,  jakby  owe cudne hesperyjskie  ogrody, w k tó ­
rych  oko  błądząc, n sp ró ż u o  nieraz szuka w yboru  dla 
oddania p ierwszeństw a. Słyszeliśmy nieraz jakoby  odd a­
w an ie  w rażeń balowych, zachęcało do zbytku; m ylne  to 
m niem an ie ,  boć i sk rom ny  strój, k tórego o k ra są  jest 
g us t  i wdzięki, z a rów no  stawiamy obok przepychu tych 
wszystkich, od k tórych s łuszn ie  z powodu ich s tanow i­
ska i hojności względem nich Fortuny, dom agam y się 
b lasku .  T o  też obok pe łne j  w ykw iutuości sukni lila  
H r .  A u: P .,  obszytej marabutem, albo różowej H r .  M.
P., obu sprowadzonych  z najp ierw szych zagranicznych 
sk ładów , w reszcie: p ięknej różowej pokry te j  b ia ł ą  
k o ro n k ą  H r :  K. Br:, albo prześliczuej białej H r :  St:
P. ozdobionej u ro k iem  wdzięku, i tylu innych ,  a jaśn ie­
jących przepychem i p rzys tro jonych  drogiemi kam ie­
n iam i,  jak  up. J. S t., prześlicznie odbijały  dom inu jące  
w dniu  wczorajszym sukn ie  k o lo ru  białego, k tó rym  
dwa ty lko przewodniczyły godła, to jest wdzięk i s k r o ­
m ność . Z tych m oglibyśm y także w ym ienić  wszystkie 
gdyby nam  ty lko czas i miejsce dozwoliły , bo wszy­
stkie bez w yją tku  zasługiwały na  w zm iankę i zw racały  
uwagę. Ograuiczemy się wszakże, nie ubliżając  n ik o ­
m u, oa kilku, jak  np. na dwóch białych, P an ien  D., tem 
bardziej,  że poraź pierwszy ukazując się w św iecie ,  
wzbudziły uw ie lb ien ie  ogólne. Dalej,  także białą, s t ro j­
n ą  czarnem i axam itk am i Xczki J . Cz:, P an n y  Cz: z p ro ­
wincji,  P an ie n  H., Pan ny  St:, Pan ien  Sz:, różow ą P an­
ny H r .  P .  P. i t. p., k tóre  były  p raw d z iw ą  ozdobą wczo­
rajszej zabawy. T o  też w lakiem gronie  wesoło i o cho­
czo odbył się bal Sylw estrow ski, a wszyscy z radością  
żeguejąc stary, pow ita l i  rok  nowy. Co do galer ji ,  ta
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przepełuioną byłe, i uważano, że niektóre z widzów 
płci pięknej jak Panny P. lob S. i t. d., godnieby zaja­
śniały na sali.

Z rów nem życiem i wesołością w salach Nowej Re- 
l u n y , przy huczni j muzyce P. K ubełk i, zakończono 
stary a powitano R ok Nowy. Jaśniejąca jak zawsze 
w tych muracb wesołość, nieostała na chwilę i wczo­
raj,  a po złożeniu życzeń, przerwana chwilowo wie­
czerzą zabawa rozwinęła się na nowo i przetrwała 
do rana.

Z dniem dzisiejszym, przenosi się Kaccellarja C. K. 
Konsulatu Jeneraloego A u itr ja ck ieg o . z domu S kw a r-  
cowa  na N ow y-Św io ł, pod Nr 1294, naprzeciw ulicy 
Chmielnej.

Ogłoszono ta x ę  chleba i  m ięsa  no m iesiąo S ty cze ń  
r . b .: Bułki mątowej funt, kop'. 12; bułka za l 1/* kop:, 
ma ważyć zołot: 12; strucli mątowej funt kop. 12; 
bułki z pośledniejszej mąki, funt kop. S1/*, bułka za 
l x/z  kop:, ma ważyć zołot: 27; bułka za 1 kop: ma ważyć 
zołot: 18; strucli z takiejże mąki funt k. 51/*; chleba 
stołowego z takiejże mąki funt, kop. 57*. Chleba ży­
tniego pytlowego, oraz z m ąki Młyna Parowego, funt 
kop. 47a; chleba razowego funt, kop. 3 7 z —  Mięsa 
wołowego funt kop. V /r ,  krowiego lub z bukatów funt 
kop. 7; wieprzowiny ze skórą  funt kop. 9,

C yru lik  S e w iltk i,  mistrzowski utwór Rossiniego, 
Opera ulubiona w całej E uropie , onegdaj po długiej 
przerwie przedatawiooą była na scenie Teatru Wiel­
kiego. Obsadzona doborem Artystów, a wykonana wzo­
rowo pod dyrekcją f .Q u a ttr in i ,  wywołała niepospolita 
zadowolenie Publiczności, zajmującej wszystkie miej­
sca. Pani G ruszczyńska , o której pięknym talencie 
już w właściwem miejscu wspomnieliśmy, przedstawi­
ła rolę R ozyny;  jak w N apoju  M iłosnym  tak i w C y­
r u lik u  S ew ilsk im , podziwialiśmy jej głos, mechanizm 
j e g o  i giętkość, mianowicie Arja z Opery H uniod  La- 
tz lo  i polonez P. T roszla  odśpiewane przez Panią Gry- 
szc zyń skę , okryte były najsprawiedliwazemi oklaska- 
mi. p . C ioffei, obok doskooałości, zjefeą zwykle pried- 
stawia wszystkie role, sprawił onegdaj niespodziankę 
zebrauym Słuchaczom,bo prawie cały Akł3ci śpiewał po 
po lsku . Pan Z ió łko w sk i  rolę F ig a ra  przedstawił z pra­
wdziwym talentem. Z resztą któż nie zna Ż ółkow skie­
go  w roli B azylego , a Stolpego  w roli B arto la? Obok 
tego, widzieliśmy po raz pierwszy ba scenie naszej 
P annę  P uczkow skę, uczennicę Szkoły śpiewu, która 
miłym i dźwięcznym głosem odśpiewała Arję w Akcie 
3cim. Po ukończeniu przywołani zostali: Pani Dru- 
szc zyń ska  5-kroć, Panna B uczkow ska  2-kroć; PP. 
Ż ó łko w ski i C ia ffti  po4-krcć, Stolpe  i Z ió łko w sk i po 
3-krcć. —  W Teatrze Rozmaitości, po Rom: Ś lu b y  
P a n ień sk ie , P an ie :  K u re ju sz  2  kroć, Z itm iń tk a  
7-krcć, K orzeniow ska  3-krcć; PP. K om orow ski4-kroć, 
C hom anow ski 6-kroć i B odurkiew ioz; po Monodram: 
P loryna, Panna Szym anow ska  3-kroć. —  W czasie 
M askarady, po 2gim Akcie Baletu D w aj Z ło d zie je , 
przywołaną została Panna K ozłow ska.

Wrenrai w Teatrze Rozmaitości przywołaui zostali: 
po Monodramie P an S te fa n  z  Pokucia  P. Ry chteJ  
3-krcć; po Rroto: Chcę sobie pcchulcc, Wszyscy 1 od­
dzielnie P P .  P a n czyko w tk i 4-kroć, C hęciński 3 kroć, 
C hom iński 5-krcć i D am ie  4-kroć.

K urs  wczorajszy: za pó l-im perja ły  żądają rs. 5 kop: 
49, dają rs. 5  kop: 46; za obligi Skarbow e  oprócz ku­
ponu, żądają rs. 79, wartość kuponu rs. 1; ^ J i s t y  za- 
staw ne  Ulgo Okresu oprócz kuponu, żądają rs. 15 kop. 
25, wartość kuponu kop: P /a ; za nową ^ s s y j s k ą  po­
życzkę z r. 1854 oprócz kuDonu, żądają r s .9 2  kop. 40, 
wartość kuponu rs. I kop: 9 3/ lS-

A h g l j a .  Londyn, 26go G rudnia -  Rodzina Króle 
wska przepędziła Święta B o ż e g o  N a r o d z e n i a  w  W ind­
sor, w gronie najbliższych krewnych. Rięzuej Kent 1 
X<ęcie Ernesta Leiningen.—  Tim es  nie tai, ze zdoby 
K rym u  na wiosnę przedstawiać będzie trudności wię­
ksze od tych, jakie opóźniły o rok wzięcie Sew astopo­
la. Z tego Widać, iż dawniejsze mniemanie, ze upadek 
Sew astopola  rozstrzygnie los półwyspu, uległo zmia­
nie. (Ind: Belge). . . . .

Rrąży wieść, iż z dotychczasowego komitetu wycho­
wania, utworzone będzie oddzielne D“>D' 9te“ two> 081 
c*ele którego stanie L o rd J .  Ru»$el. (N. Pr: / tg ) .

A u s t r ia . W iedeń, 25 G rudnia  -  Z powodu up y- 
wającego wczoraj 50-letniego jubileuszu służby *eld- 
zeugmejstra Barona Hess, Cesarz przesłał jubilatowi 
nader łaskawy list własnoręczny z powinszowaniem* 
oraz Wielki Krzyż Orderu Śgo S t e f a n a . (St: Anz:).

Cesarzowa obdarzyła kosztownym pierścieniem, wła­
ściciela powozu, w którym powróciła po wiadomym 
w y p a d k u  do zamku. -  Podobno wojaka^ ę t j ja c k ie  
w i ięz tw ach  zmniejszone zostaną. -  W F rokow te  
Lwowie  i Ołom uńcu, sprzedają juz zapasj' *bo*a, po 
przednio dla wojsk nagromadzone. (Schl: Atg).

Woźnica, który przytomuością « 8*Q 
biegane konie Cesarzowe,, uzyskał od Cesarza pensję 
d o ży w o tn ią . -  W Krakowie, pod przewodnictwem H r.  
M ercandxn, zebrała się komissja mężów zaufania, mają­
ca obmyślić sposoby o r g a n i z a c j i  stanów krajowycb 
wzór kongregacji prowiucjonal: W ( N - P r - )• ^

Francja .  P a ryż , 2 6 go G r u d : .-  W'adomo jest. iz 
z polecenia rządu, otworzone zostaną d.la eJ.kl"
8y ludności, kuchnie publiczne; zdaje się *?
kłady te będą silnie epółzawodmczyć, a nawet zajmują 
mnóstwo małych przemysłowców, utrzymujących ga - 
kuchnie dla robotników. -  Biskup z Luęon1 został prze* 
P apieża usunięty od zarządu dyecezji, w której ustano 
wiooo Administratora. Powodem tego było jego uspo­
sobienie ro ja listow skie  i ztąd niezadowolenie rządu.
Od kilku dni krąży tu broszura pod tyt. PotJ zeba  
g re su  d la  u s ta len ia  pokoju w  E uropie . P r z e z ™.ę™  
stanu . Przypisują ją pewnemu B onapartyscte. .Mówią 
iż Ludw ik-N opoleon, dowiedziawszy się o wzięciu K 
su  rzekł:  »>to zrobi niemałą przykrość d n g lj i l  -  Bi- 
skuD P o ry zb i  wezwał okólnikiem Proboszczów, abysaf. a z s z

em zarobku, popadają w więaszą * ■ ho_
N i e m c y .  -  W F ra n k fu rc ie  nad Me™m ™ '* L i* k ie j 

dzić dziennik Francfort-Tim .es, poi«‘J ce ł a .
poświęcouy; obecnie jednak wSdaJ c8’ noiDerze wyjęto 
n iechał to przedsięwzięcie. przewinienia
z pod jurysdykcji sądów przysięgłych, 
prassy i polityczne. (N. Pr: Zeit.).



R o z m a i to ś c i .—  Sławny młyn A lphen  o a  R en ie , któ­
ry podanie wskazaje jako kolebkę R tm b ra n d ta , s p ł o ­
nął w tych czasach. —  Słynny P. E d o u a rd  w P a ry żu ,  
jest to sprzedawca rzadkości literackich, woźny krzy­
kacz uliczny p a r  excellen ce . Rażdy zna Pana E dou ar-  
d a ;  cały P a r y ż  podziwiał o wnijścia do teatrów męż­
czyznę herkulesowej budowy ciała, jego g łos stentorowy 
1 powaboy uśmiech, gdy wrzeszczy przez sześć godzin:  
j)P«trzcieuo, moi Panowie, co właśnie wyszło”, i sprze­
daje ciekawemu jakiś szpargał, który przed dwoma laty 
już rozch w ytan o . Nie łatwa to rzecz być fabrykantem 
rzadkości literackich; trzeba umieć przywabić swoją  
publiczność, W en  E d o u a rd  nie zna też żadnego współ­
zawodnika. Sprzedaje sw e małe xiążki, między inncmi 
jakiś ciekawy kodex pod tytułem: K o d ex  p o r ty e ró w .
I proszę posłuchać, jak Pan E d o u a rd  go zachwala: 
»Moi Panowie, K o d ex  p o r tye ró w , czyli spokojność 
mieszkańców! T o musicie zobaczyć, moi Panowie; to 
musicie poznać. Jeśli macie złego portyera, przyszlij- 
cie go do mnie; ja wymacam każdą jego żyłkę; jestem 
postrachem wszystkich odźwiersych. Nadesłano mi już 
tysiące stryczków ze strony tych sułtanów, bym się ob­
wiesił .  Spoglądałem na nie z pogardą, gdyż chcę ko­
niecznie wyświadczyć przysługę moim współobywate­
lom. Przypatrzcież się więc temu, czytajcie to, s włosy  
stsną wam u a g ło w ie .  Kupujcie mój kodex portyerów; 
dość mieć go w kieszeni, już będzie drżeć skóra na wa­
szych portyerach; za pierwszem szarpnięciem d s w o u k a ,  
odskoczą drzwi nawet po północy” it . d. Oprócz kods- 
x «  portyerów, wydał jeszcze Pan E d u a rd  i Pan J a eg le , 
jego nakładca, mnóstwo małych xiążek, exemplarz po 
1 sous. Jest między niemi kodex dla małżonków, k o ­
dex  dla robotników, kodex dla służących, dla umar­
ły ch ,  a nawet dla wszystkich.

PRZYJECHALI do W A R SZ A W Y .
Brunet Lud: O by:z Gub: W ołyńskiej nr 634; Boski Konst: Oby: 

z  G óry Puław skiej nr 614; Bogucki Lud: Oby: z Suw ałk n r 600; 
B urscy  Żelisław  i Tom: Oby: z Piasecznicy nr 1775; Celiński Lud: 
Oby: z Żelazny n r 634; G arbow skl Ign: Oby: z W ilna nr 1298; 
Molier Baron z P etersburga nr 613; M oraczyński Jan Oby: z W il­
na nr 2322; Otocki Napoleon Ob: z P ietrzykow a nr 476; Olędzki 
Alex: Ob: z Gub: Grodzieńskiej nr 476; P o lety łlo  W itold Hr. z W oj­
sław ic a r  47 6 .—  Bogusławski Konrad Ob: zSieku nr 634: Ciele­
cki Zdzisław  Ob: zSiecień nr 634; K otarski Hen: Oby: z P łońska 
n r  601; O strow ski Konrad Oby: z K onar nr 625; Rydiger Sztabg- 
Kapi: z N ieśw ieża nr 634; T reskow  Herm:-Otto Ob: z Chodow a.—  
A rnold Jńz: Ob: z P ietrzykow a nr 584; B raun Alex: Student Uniw: 
z  D orpatu n r 625; Chrząszcz Jńz: Kup: z Żytom ierza nr 557; Kon- 
standa Jan Kup: z M askwy; Ogrodowicz Jan Ob: z Goślubia.

W yjecha li:  Cbobrzyński W oje: Oby: do Lubieli; Fiorentini St: 
Kup: do W ilna; Kołobudzki Adam Ob: do Lublina; L aur Aug: Kup: 
do Berdyczow a; T russow A lex : Pulko: do Suw ałk .—  Berski Jene:- 
M ajor da Gozdowa; X źę Golicyn Sergjusz Asei: Koleg: do P e te rs ­
burga; G edroyć Jul: X źę do Gub: Grodzieńskiej; W oźnicki H ilary 
Sędz: T ry b : do Lublina. —  Baczyński Jńz: Oby: do Chctmina; Ro­
stw orow ski Joachim Oby: do P ruszyna.

P rzyjechali koleją ie la zn ą : Haas Paulina Ob: z Szczecina nr 
634; Nistrem  Alex: Kup: z Berlina n r 634 .—  Grokida Koast: Sekr: 
Poselstw a Greckiego w P etersburgu, z Aten, nr 613; Molier Aug: 
Sztabs-K api: z W łoch; Porembowicz W ład : Kom: Kup: z K rako­
wa nr 495; Sadowski Mich: Oby: z K rakow a nr 1 3 6 3 .—  Bisier 
G ustaw  Cuslernik z Berlina nr 1056; Gepner Stan: U rzęd: Banku 
z  Berlina n r 792; Meeds Beniamin Ob: z W asiogtonu nr634_.

W yjechali koleją ie la z n ą : Królikowski Kazi: Kontrol: Żeglugi 
Parow ej do N ieszawy; R ostw orow ski JuljuszO b: do K rakow s. —  
Diebl W ilhelm M ydlarz do W rocław ia .

DOIIESIEIIA.
Z praw dziw ą przyjemnością donosiemy Paniom Gospodyniom 

domu, iź jesteśm y teraz  w  możności zniżenia ceny oa H A 8 Z H I  
i H Ą H I  w  naszym składzie, przy ulicy N ow y-Sw iat, w  domu 
P P . Marclnkanek pod N r 1258, gdzie A pteka Koopego, i ceny tc  
od dnia dzisiejszego są następujące: M ąklpszenoej po 13, G rycza­
nej po 12, Śliwek suchych po 16 gr: funt jeden; Kaszki drobnej 
gryczanej po 22 , orkiszowej po 16 gr: k w a rta  jedna.

W iadomość dlaSzan: W łaścicieli O w czarń.—  Dnia 
7, 8 i 9 Stycznia 1856 r .,  w ystaw ioną będzie na 
sprzedaż w  m. Częstochowie, druga p a rtja  2-letnicU 
T R Y K Ó W  w  Zajeżdzie P. Kra ft, bardzo w y ­

soko popraw nych, z Sztamowej Owczarni E lektora X ięcia  Brun- 
szwickiego w  G ultentag pochodzących. A że powyższa O w czar­
nia w olna od wszelkich chorób epidemicznych, ręczy  za to Z arząd 
D óbr E lek tora X cia Brunszwickiego w  Gutteotag.—  M entzel.
W  ' O - - '  -------- ----------- ---- — "  ' — "  > — ^  >.—         -------  ------- —

h f KAW JORU świeżego Astrachańskiego, zupełaie(| 
X s ilił*  mało-solonego, nadszedł transport do głównego S k ła d u j
l \ S = = |  przy ulicy Senatorskiej w d o m u W W . P io trow sk ich ,a  
| )  3 cj Sklep od rogu ul; Miodowej.—  B. M iedwiednikow.\J

I  ■  ■  1  I “  " "  ;-
Przeniesione zostały  Domina z pod N rn 2 5 7 , uli 

cy wązkiej F re ta , pod N r 251 przy ulicy szerokiej 
F re ta , obok Kościoła do domu X X . Dominikanów. 
DOMINA i BBAKOW8KIE przebrania,

są  św ieżo wykończone.—  E. W .
D O B R A  ziemskie Mściów z 3ma Folw arkam i, w  Okręgu i 

P ow : San iomierśkim Gub: Radomskiej, nad W isłą  położone, z ob- 
szernemi łąkam i, pastwiskam i i laskiem, na trakcie  z m. Z aw icho- 
sta  do Sandomierza, obejmujące powierzchni dzies: 23 (w łók  46) 
m iary  nowop:, od m. Sandomierza 3 %  w io rst, od Zaw ichostu 9 '/ i  
w io rst, od m. O żarow a 21 w iorst odległe, są  do sprzedania z w ol­
nej ręk i w  każdym  czasie. Bliższą wiadomość udzielić może w  W a r ­
szawie T repka Asesor P ro k u ra to rji K rólestw a, p rzy  ulicy Krako:- 
Przedm : pod N r 359 zam ieszkały, lub W łaściciel dóbr na miejscu, 
odbierający  Pocztę w Sandomierzu.

R V N R O W V  L O H A Ii ze sklepem, ogród- 
kiem i k ręgaln ią , w  posessji P ra te r  zwanej, w prost 

parow ego m łyna i żelaznej bankowej fabryk i, przy  Bowej d ro ­
dze, zaraz za ogniową s trażą , p rzy  ulicy N ow y-S w iat, do naję­
cia od W ielkiej-nocy.

W  istniejącej Pralni Kapeluszy Słom kow ych, przy ulicy D łu­
giej pod N r 572, naprzeciw dawnego A rsenału, przyjm ują się 
do prania H O IUIVH I i BLONDYNY, oraz lekkie S u ­
knie do farby , na rozm aite kolory.

W  dzień drugiego Św ięta , Osoba idąca do T eatru  pod fila ry , 
zgubiła L O R N E T Ę  T oatralną, czarną, em aliowaną, w  fu ­
te ra le , lakier na niej b y ł trochę uszkodzony. Ł ask aw y  Z n a­
lazca raczy  oddać do Zegarm istrza K rem era, przy ulicy E le­
ktoralnej, za nagrodą. Lorneta ta  będąc drogą w łasnością  po­
szkodowanego, niezawodnie poznaną będzie.

D ostać można O B IA D Ó W  gospodarsko sporządzonych, 
z  5u po traw  po kop: lV /z ,  miesięcznie rs. 4 k. 50, przy ulicy 
Podw al pod N r 529, w prost pałacu Dyzmańskich. Wiadomość 
W Sklepie M ydlarskim , obok sieni.

BU K IETÓ W  na Bale z roślin kw itnących, 
dostać można za um iarkow aną cenę, w  ogrodzie 
X X . K arm elitów  p rzy  ulicy K rakow :-Przedra:, za 

  poprzednicm zamówieniem u Ogrodnika.

* - -  w Mani honor donieść JJVVW. i W  W . Damom, jsj 
iż w moim Magazynie można dostać D O H I H V «  
z różnych pięknych m aterja łów , a w s tę p u jącg  
do mego Magazynu, będą przekonane JJW W .*< 

j§D am y, że to co podaję, nieomylne. —  D O M I N A  są jakjjój 
^najstaranniej wykończone i w  najśw ieższym  guście, za cenęg£ 
hbardzo przystępną, p rzy  ulicy Długiej, w  domu W . Górskiego,&  

jjt w prost odwachu.—  K. M arkowska. £

Z powodu w yjazdu, jes t do sprzedania 8 A W A IM  A z wszel- 
kiemi rekw izytam i, a m ianow icie: Billardem, Meblami i K rę­
g ieln ią, w  dosyć knrzystnem  miejscu. W iadomość pod N r 163, 
p rzy  ulicy Nowomiejskiej, w prost Podw ala, w  B aw arji.
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•dam honor zawiadomić Szanowną Publiczność, iż podejmuje 
się Ó n e R I T W i Ć  W IECZORY TA Ń CU JĄ CE, tak  na 
Skrzypcach z Portepjanem , jako też i w  różnych kompletach. 
V  adomość przy ulicy Piwnej pod N r 95 , na Im  p ię trze  w ofi- 
V a i “ —  P a w lew sk i.

' D L E P  obszerny, złożony z trzech sztok, je s t każdego 
1 do najęcia, przy ulicy Miodowej, pod N r 482.

Zaw iadam ia się Szanowną Publiczność, że w  Z a ­
kładzie Fryzjerskim  P. Poboreckiego, przy ulicy 
W ierzbow ej i rogu Niecałej pod N r 614 , są  do 
w ynajęcia D O M I N A  zupełnie nowe, i H I E -  

m e z j e  K rakowskie.

% N ajlepszy NEAPOL1TAŃSKI J I 4 H A H O N ,  tu d z ie ż if  
ę ^ S E l ł  s ta ry  PARM EZAN, nadszedł do Handlu Jana Bie- i/ii 
' szyńskiego  junior, w  T eatrze pod filarami Nro 474. m

Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną Publicznpść, źe do Za- 
k ład u  mego, nadszedł św ieży tran sp o rt zagranicznych E R Z E -  
B I E S I  Szyldkretow ych, jako też takow ych imitacji; oraz 
POMADY głćwnje działającej na w zrost w łosów , zwanej G rais 
d ' Ours; W ODY Berger, do farbow ania w łosów ; jako też naj­
nowszego fasonu Szczotek, i Szczoteczek. —  J. Pohorecki. 
j * - .  Rs. 6 0 0 ,  czyli (złp: 4 ,000), są  do ulokow ania na 

p ierw szy  numer hipoteki Domu w  W arszaw ie położo- 
nego. Ktoby sobie życzy ł, uiecb się  zgłosi pod 495, 
przy ulicy Miodowej, w  trzecim dziedzińcu gdzie są 

igle, i tamże powziąźć może bliższą wiadomość. 
A P A H T A H K S i V  umeblowany, sk ładający  się z 7u Po­

koi, Knehni, Piw nicy, Stajni i Wozow ni, je s t do najęcia w  pa- 
łacu  Skw arcow a w lewym  pawilonie.—— Tamże jes t także PO- 

w iedeńsk i, w raz  zrekw izy tam i stajennemi; Serw is k ry ­
sz ta łow y  i porcelanowy; tudzież Bielizna sto łow a na 12 osób, 

de sprzedania.
V L A S Z C J E  w yborow em i Szopami podbity; oraz ALG1ER- 

Kfcj Piżm ow cow ą, złożono do zbycia, po cenie um iarkowanej, 
w  Składzie Rozmaitości M. Konopackiego, w  domu W arszaw : 
"ow arz: Dobroczynności pod N r 370.

BONA Polka, potrzebną je s t do dwojga m ałych Dzieci, k tó- 
caby już  by ła  poprzednio przytym  obowiązku, i by ła  opatrzoną 
w  św iadectw a. Zgłosić się może każdadziennie pod N r 413 b, 
■rzy nlicy Królewskiej, na lm  piętrze.

Do znacznych dóbr w  Guber: Lubelskiej położonych, w k tórych  
jest miejscowy Szpital, potrzebny jest od Igo StyczBia 1836 r . ,  
w ykw alifikow any Ł E H A R K .  Bliższą wiadomość powydąść 
można w  K ancellarji J JW W . H rabiów  Zam oyskich, przy ulicy 
Senntorsklej, pod N r 47 2 , codziennnie w y jąw szy  Ś w ięta , od go- 
■ziny 8ej z ran a , do 4ej po południu.

Do sprzedania w  Brzozowie, pomiędzy Łowiczem  a Iłowem , za 
«. 60, MŁÓCIŁA DNIA E vausa, z W ialn ią , i M łynkiem, 

nrócz Maneżu, joż  używ ana, lecz p rzy  w y  porządzeniu, użyte- 
zvą jeszcze być mogąca.

O djeżdżający na Kaukaz, Pocztowemi końmi, życzy mieć YO- 
• V A R E Y S B A  podróży, do Tyfiisu, albo do m iast Brześcia 

1 ewskiego, Kijowa, Żytom ierza, Charkow a, P n łtaw y  i S taw ro- 
P ’ *a. Dowiedzieć się może na P radze, w  Hotelu P. Skoryny, co- 
d< eń od godziny 8ej, do 12ej rano.

'S ą  do sprzedania eśmnaście P O W A ś R E D  do T ow arów ; 
Ł« z  Kamień młyński. Bliższa wiadomość pod N r 231 l a ,  p rzy u łł-  

Dzikiej, u  W łaściciela domu.
tO H Ó J  kaw alerski, z opałem, każdego czasu do najęcia, 

' domu pod N r 796, przy ulicy E lektoralnej, w prost Banku, na 
® piętrze.

Ktoby z jad ący cb  do P etersburga , lub M oskw y, życzy ł sobie 
,# hrać na wspóiny koszt OSOBĘ, m ającą niewielki pakunek; 
zechce sw ój adres u Szw ajcara Hotelu Polskiego zostaw ić, pod 
S U  —  T am ie można powziąść wiadom ość o MIESZKA- 

‘AC.H kaw alersk ich , k tó re są do w ynajęcia, z meblami, lub 
l_**kowych.
Gzt,

Potrzebne są PANSTIT uzdatnione, do S trojów  i Kapeluszy 
damskich. W iadomość u P. Tomasza Rajtarskiego Kupca, p rzy  
ulicy; E lektoralnej, naprzeciw Komory.

Miejsce korzystne, na sprzedaż w yrobów  P iekarskich , Szew - 
ckich i t. p ., to je s t:  B R A M A  obszerna, w idna, zobu stron zam ­
knięta , oszklona, każdego czasu do najęcia, w  domu pod Nrem 
597 , przy ulicy Bielańskiej. W iadomość na lm  p iętrze.

W J t -  *  J“!L -5t “  ~  -H- -5!!-1 <!£->&
Podpisany Kupiec m. Częstochowy, z powodu nadw ątlonego^. 

Y zdrow ia, m ając zam iar dotychczasow y swój handel W in zw i-. z d r o w ia ,  ----------- — i ------------ . a

fjn ąć , ma do zbycia, różne p a rtje  W IN  tak  W ęgierskich, jako®  
I  też i wszelkich innych zagranioz:, z nadmienieniem, że w szel-'J  
|)k le  te  zapasy a szczególniej W ęgierskie, najwięcej w  beczkach® 
^oryginalnych i w  szkle, są czysto -w y traw ne. N adto jest o ra I ,4 
| / Ł O M  A  Ł  gdzie obecnie Handel ten ezysto je , przy  Nowym\jr 

obok poczty i na przeciw ko Kościoła Farnego, z

'e ry  PO D O JE, z Kncbnią angiel:, Spiżarnią, i wszel- 
■“* Wygodami, na lm  piętrze; tudzież Domek osobny o parte- 
l ^eb Pokoi, z Kuchnią,do najęcia od Nowego Roku 1856. Bliż- 
^■Momość u W łaściciela, p rzy  ulicy Leszno, pod N r 682.

wnicami najdogodniejszemu
W  tym  samym domu exystu je M O T E L  W ileńsk i z m i - i  

yczuym  zajazdem narożnym; miejsce zatem pod każdym  w zg lę -\| 
ś\dem do prowadzenia podobnego procederu najodpowiedniejsze./! 
y Jeżeli w ięc kto z intereasow anych o nabycie zapasów  ż y - j  
(]czy łby  sobie Handel ten nadal u trzym ać, może takow y  n a - ( | 
Y tycbm iast prowadzić. P rzy tem  najuprzejmiej podpisany u p ra - '?  
|)sza  Szanownych D ebentów , aby z powyższych powodów na-(I 
f,leżności od nich przypadające, najdalej w  ciągu 3ch miesięcy A 
ą/uiścić raezyii. J. F ejgenbla tt. \y

"S' 'S ' ~mr 'mf' 'm' Vi -T ~  —y —- g - - —•.
M Ł Y N A  H X  I T C E O N Y , z m ałym  K apitałem , żądany 

je s t  na wspólnika w  spekulacji, w yboru  KASZEK i MĄKI b a r ­
dzo korzystnej. W iadomość w każdym czasie pod N r 1 2 6 6 /7 a , 
p rzy  rogu ulicy N ow y-Ś w iat, i Drogi Jerozolim skiej, w mieszka- 
nio P . Gadomskiego, w  podwórzu na lew o, na lm  piętze.

D O M I N A  zupełnie nowe, fasonu naj-^ 
świeższego, z axam itu, a tłasu  i m an ty n y ,’ 
ubierane bogatemi koronkami i św ie c ld łam i,#  
do w ynajęcia przy ulicy Miodowej N ro 4 8 6 %  

flit: B, i przy ulicy Krakow:-Przedsn: N ro 447, w prost K o - ^  
tśc io ła  X X . B ernardynów . W ynajm ują się  z kapturam i, iiiT  
*(ub bez, po cenach zniżonych.—  S. Dziechciuski.

D R Z E W O  w  klocach, z placem najętym  do Igo Kwietnia 
1856 r . ,  je s t do sprzedania, za Tanią Cenę. W iadom ość w  ka­
żdym czasie, w  domu P . Sam oiłowej, pod N r 126 6 /7 a , gdzie 
Cnkiernia, róg ulicy N ow y-Sw iat, i Drogi Jerozolimskiej, w  mie­
szkaniu P. Gadomskiego, w  podw órzu na lew o, na lm  piętrze.

W  Magazyoie Mebli, przy  rogu ulicy W areckiej, od 
s trony  Dzieciątka Jezus, aą do sprzedania różne M  E -  
B Ł E  mahoniowe, i palisandrow e, (i jesionow e), 
w  najnowszych fasonach, jako to :  G arn itu ry  z w y sła ­

niem, S to ły , Stoliki do k a r t, Szafy , Komody, Ł óżka, T u a le ty , 
S to ły  objadow e, K rzesła w yplatane, i t. p., meble. —  Tamże je s t 
G arnitur mahoniowy, nowego fasoou, w y słan y  i p ok ry ty  ada­
maszkiem w ełnianym , do sprzedania. —  J. O lsztyński.

D I P E D ,  zajm ujący się urządzaniem  i nadzorem Piw nic 
handlowych, żyezy przy jąć do takow ych obowiązek; co nisiej- 
szem ma zaszczyt polecić się W W . Kupcom. W iadomość w bau- 
dlu W . T . Toek, przy  ulicy Podwal.

Zoaay od la t  kilkunastu PŁYN, nazaw sze w ygubiający  N a­
gniotki, nabyć można każdego czasu w Składzie Rozmaitości, M. 
Konopackiego, przy nlicy K rak:-Przedm :, w  domu W arszaw : To­
w a rz y stw a  Dobroczynności. P ły n  ten , leczy także skutecznie na 
odziębienie.

Niniejszem mam zaszczyt w ezw ać wszystkich JJW W . 1 W W- 
D łużników ś .p . P io tra  S teinkellera , B ankiera, aby  w  ciągu doi 
4 0 tu  uiścili na moje ręce  przypadające od nich należności; p® ,a~ 
p ływ ie  bowiem bezskuteenym  tego term inu, nie omieszkam d*1®' 
łać  w drodze p raw a. —  W arszaw a d. 1 0 /22  G r u d n i a  1855 r. 
Pełnomocnik SS-rów  ś. p. P io tra  Steinkellera, Patron ' a m > 
zam ieszkały p rzy  nlicy P rzejazd  pod N r 647/8 .

Dla osoby podróżnej, z n a j d u j e  s i ę  o d  Nowego R o k u  ^ O R  J
obszerny i w idny, do w ynajęcia, pod N r 600 przy u *cy " le * ” 
skiej. W iadomość w  D rukarni w  tym że domu.
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Są do sprzedania dwa FUTRA Damskie, kryte pół-axa- 
miteni nowe JuDaty, i Piżmowce; dwa Zegarki złote, męzkie, 
icden Patkowski, nszkiem się nakręcający, drugi Bregetowski, 
Repetjer; dwa Stoły do kart, i do Tualety; Antyk z brązami; 
Komoda mahoniowa; Fortepjan mały o 5u oktawach, massiw 
mahoniowy, angiel;; dziesięć sztuk widoków m. Moskwy, w ra ­
mach drewnianych z a  szkłem, z tych angielski za rs. 2 0 ;  P ie r­
ścienie złote, męzkie, i damskie, i rozmaita Bizuterja. W iado­
mość przy ulicy Dzikiej, w  tym domu gdzie był Browar Somme­
rs , wprost placu Broni, pod Nr 2311, na dole, druga sien od
bram y n a p r a w o .  '

W Fabryce Powozów Banasiewicza, je s t  kuna 
j H E f t  nowych, w kształcie Petersburgskim, komple­
tnie ukończonych, do sprzedania. Wiadomość w Pałacu

Ł u b ie ń s k ic h ,  pod Nr 1066. r r
Na żądanie Exekutora Testamentu, nlegdy Michała Letevre, 

i  V  skutek upoważnienia Prezesa Tryb: Cyw: W arsz:, odbywać 
się będzie sprzedaż Ruchomości po ś. p. Michale Lefevre pozosta­
łych, mianowicie : O b ra z ó w  olejnych i Aquarelli, Mebli mahonio­
wych, Powozu, Bryki krytej, Sani, Luster, Szkła, Porcelany,i t .  
p. przedmiotów, a to w d. 23 Grudnia (4 Stycznia) 183■/o r. o go­
dzinie 2ej po południa i dni następnych, pod Nr 389 położonym.
J. Noskowski, P. . , „ .  _T

Jest do zbycia każdego czasu, z powodu wyjazdu, HAN- 
UKL NOBVNBEBG8H1, pod Nr 23, przy ulicy P i-

W przy ulicy N ow y-Św i.t, pod N r 1289, obok Straży Ognio­
wej, z powodu wyjazdu, jest ŁOHAL z Meblami, " a s ­
trze do wynajęcia, skadający się z 5iu Pokoi z Przedpokojem, 
a  to na czas od Igo Stycznia 1856 r., do Igo 
na miesięcy trzy. Wiadomość na miejscn, u Lokaja Szymona,
P o w y ż sz y  lo k a l, może być i miesięcznie odnajęty.

Jest Ao zbycia HANDEL SOBlfllBEHGSHX, ka­
żdego czasu, z powodu wyjazdu, pod N r 1298, przy ulicy No-

w y-Św iat. H V K g n u a H I G  zaraz lub od Nowego-Roku, 
Z 3ch lubYcbPokoi i Kuchni złożone, w okolicach Komissji Spraw 
W ewn:, lub ulicy Nalewki. Wiadomość u Rządcy domu Nro
2322  przy ulicy Dzikiej.

Jest do sprzedania para HOKI powozowych, 
młodych. Wiadomość powziąść można u Stróża 
w domu zwane Lasockie pod N r 551 przy ulicy 
Długiej.

a ^lanThonor'zaw iadom iT  JJW W . Damy, iż otrzymałam/ 
" 7. zagranicy liczny zbiór OHBVC, w najświeższych f a - ^  
isonacb, jako to : Mantyl, Salop, Kaftanów, Kapturów, 
s t .  p. Okryć. Zarazem przysposobiłam wielki dobór u u - /  
/MIN na nadchodzący karnawał z różuych m aterjałów wy-A 
^kończonych, za bardzo przystępną cenę, w Magazynie n ie^
Fdawno nrzezemnie otworzonym, w domu W. Górskiego pod 
A -v~  ■ Odwachu.—  K. M arkowska-/Nrem 489, wprost

DO HANDLU 
H A R O Ł A *  *  * »,

przy ulicy Miodowej N r 490.
Nadszedł już transport Towarów z Wiednia, mianowicie; ZE- 
GARY stołowe, i ścienne, w szafkach palisandrowych, i maho­
niowych, (Rcgulateurs), z muzykami najnowszych kompozycji, 
i b e z  tychże; SKRZYNECZKI ozdobne, z muzyką, POSTUMEN­
TY do cygar, i zegarków; eleganckie KASSEThl do robot. dam­
skich, i do rękawiczek, próżne i z nes.eserkami, P *  ™ FLB 
safianowe, ozdobnie oprawne, damskie i męzkie, LYGAłŁ tCZhl 
piankowe; PORTE-C1GARES; PORTE-PAPJROSE, i PORTE- 
MONAIE skórzane i inne ozdobnie oprawne.— Tamże są zawsze 
do nabycia M E D A L E  srebrne, na pamiątkę Chrztu.

]>  O  M czyli FOLWARK, na Przedmieściu hrako- 
wskiem, w Sandomierzu, gdzie się mogą wygodnie mie­
ścić dwie familj, z Ogrodem owocowym, i warzy-

  wnvm, około 10 morgów, do tego z Zabudowaniami
gospodarskiemi, Stodołami, Stajniami, Wozownią, i Szpicblerzem, 
z wolnej ręki do sprzedania, za przystępną cenę

, Do Składu hurtowego Braci Lesser, przy placu K ra-/
sińskich, nadszedł znaczny transport HALBSZY elra-, 
Styczno-Kiittupereliołsycli Amerykańskich, paten- 
towanych, w najlepszym gatunku; damskich, męzkicb,/ 
dziecinnych, oraz B U T Ó W  myśliwskich i dla dzieci,' 
w różnych wielkościach, które po cenach nader umiarko-^ 
wanych sprzedają się. Biorącym tuzinami, odstępuje 

'stosowny rabat.

Każdego czasu z warunkami korzystoemi, jest do 
sprzedania IMhSBESJA podpisanego, pod Nr 191, 
na Pradze, gdzie exystuje Zakład Gastronomiczny, pod 
6rmą Dolinki Pragskiej; lub też do wydzierżawienia 

na rok tylko jeden, cały dom. Wiadomość o sprzedaży, lub dzier­
żawy, powziąść można w Zakładzie moim Krawieckim, przy uli 
cy  Bielańskiej, w domu W- Lilpopa, pod Nr 600. — Francisze 
Zygar& łow icz.

Mam honor zawiadomić W W . PP. w  okolicy TOMASZOWA 
Mazowieckiego, iż zaopatrzyłem MAGAZYN swój w wszelkie 
8HÓBY ZAGRANICZNE, jako też i KRA.IÓWE; —  przy 
tera można dostać Roboty gotowej, to jes t: Butów grubych, wo­
do-trw ałych, jako też Butów cienkich, Kamaszków lakierowa 
nycb, i t .  p.; przytem przyjmuję wszelkie Obatalunki, po ceni. 
nader umiarkowanej; oprócz tego, uwiadamiam JJW W . i W W  
Panów, iż Robotę wykończam z taką akuratnością, jakiej ty lk ' 
dostać można w W arszawie, w  W arsztatach najpierwszycb.

H H O T E L  H E B L I Y B U I  w  H A L I h / i l .  |
^  W łaściciel Hotelu, z powodu, źe dla złych dróg, poczty pó-| 
JSźno w nocy przychodzą, poczytuje sobie za obowiązek donieść,? 
Ijiż  dla wygody Szanownej Publiczności, urządził swój Hotel| 
« |w  ten sposób, źe również w dzień jak w nocy, znajdą przygu-j 
Ntowane ogrzane pokoje, oraz usługę na każde zawołanie. ? 
V: Emiljan Peschke. *

R U B L r r ś : j e s t  do; umieszczenia na proceu 
mierny, na pewną hipotekę Domu przy jednej z głć 
wniejszych ulic położonego. Bliższa wiadomość w skła 
dzie Towarów Żelaznych, obok Kolumay Zygmunt;

Numerem 457.
Dnia 29 z. m. i r., z południa, w ybiegła z dom 

Hr. Ożarowskiego, przy ulicy Wiejskiej, Nr 1722 
S U C Z K A ,  mająca cztery miesiące, czarna, pod

____  palana, biała pod piersiami, i końce łapek. Łaska
w y zpalazca raczy ją  odnieść za nagrodą, pod powyższy Nr.^ 

Rsr. 5 otrzyma oagrody, kto da wiadomość 
PSIE z gatunku ogarów, który zginął z dom 
przy ulicy Elektoralnej Nro 790 położonym, dni; 
25 b. m. Pies ten jest rosły, maści szarej, wierzei 

c^arnv przebija, spód biały z podpalanem włosem.
M 2  Dnia 28 b. m. wybiegł W T Ż E L E H  angielski 

z domu X X . Pijarów, miał prawą nogę krzyw; 
Uprasza się łaskawego Znalazcę o oddaaie do dc 

mu powyższego, do Szwajcara, za przyzwoitą nagrodą.______

Dziś rano zimna stopni 2. Wczoraj w południc stopni 2.
(Iziś rano wysokość wody na W ille slof 3, cali 6.
TEATR WIELKI. Dziś, Koncert na skrzypcach Pana P ru v

^T E A T R  ROZMAITOŚCI. Dziś, W esele F igara , (wznów.' 
nie). Jntro, W esele F igara.

m Nauczyciel TAŃCÓW Salonowych, podaje do publiczo 
wiadomości, że przed nadchodzącym Karnawałem, wy; 

H L - I ł  cza Osoby które się wcale nie uczyły i nigdy nie tanczj 
ły , bez względu na wiek to jest do la t 50, z zastosc 

w aniem nauki do każdego wieku osoby, sposobem najkrótszym 1 
tylko w 20 kilku lekcjach 5u tańców najpotrzebniejszych. Osób 
życzące korzystać z takowej uauki, za którą Nauczyciel zaręcz 
zgłosić się raczą pod Nr 98 przy ulicy Piwnej, na le  piętro od froi 
tu; zastać go można od godz: 9ej z rana do 8ej wieczorem. * Pio 
Ślizyński.ornej nu ----—a T ^

W , r , z , -  wolno drukować, d. 20 G rudm T uStyeznia) H » y .  > -  Starszy CenzorF-


